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WYCHODZI W K A DĄ NIEDZIELĘ 

REDAKCJI ADMINISTRACJI: SANDOMIERZ, WYDZIAŁ POWIATOWY. 
~============================~== 

Sandomierz,16 kwietnia 1933 roku. 

Na Dzień Zmartwychwstania. 

Rok rocznie cały świat święci dzień Zmartwychwstania 
Chrystusa, święto wiosny, święto budzenia się nowego życia 

w przyrodzie. I każdy człowiek niewątpliwie, jak w dniu N o­
wego R oku - tak i w dniu dzisiejszym biegnie myślą do lep­
szych chwiL przyszłych i w duszy jego rodzą się nowe nadziej e 
opromienione wiosennem słońcem. Rodzą się one i w młodych 
i w starszych duszach, rodzą się w poszczególnych jedno­
stkach i u całych narodach. 

Zmartwychwstała Polska ma ich może najwięcej, a choć 
wraz z całym światem przeżywa dziś ciężki okres niedomagań 
życia gospodarcugo, regulowane z roku na rok warunki na­
szego niepodległego bytu pozwalają nam w dniu dZIsiejszym 
na te wiosenne nadzieje. 

Jeśli prz.gjrzymy się temu, co naS"dookoła otacza znajdzie­
my w dniach budzącej się wiosny wśród uśmiechu słońca, 

śpiewu ptasiego świata i wielu innych objawów radości wg­
tężoną pracę, zależalą przez zimę lub zaczynaną od ,wwa. 

Jest więc to piękne ś'więto świętem radości i świętem pracy. 
Niechże więc w dniu tym wolno nam będzie złoż.lJć ży­

czenia wszystkim naszym Przyjaciołom, a nadewszyslko tym 
z naszych Czytelników, którzy z ziemią zrośli swą ciężką pra­
cę na roli przerwą 110 glos rezurekcyjnego dzwonu, obfztych 
plonów tej pracy podejmowanej zarówno dla dobrobytu włas­
nego. jak i całego Kraju. 

Alleluja! 
Redakcja i Administracja 
"Ziemi Sandomierskiej". 

hr. 16 
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Po zakończeniu kursów dla 
rolników. 

Zgodnie z nakreślonym przez Okr. T-wo Org. 
i K. R. planem prac oświatowych wśród rolników, 
w miesiącu marcu zorganizowanych zostało 11 jed­
nodniowych kursów dla członków kólek rolniczych 
i rolników niezorganizowanych . . 

Kursy odbyły się w następujących miejscowo­
ściach: 1) w Wilczycach, 2) w Goźlicach, 3) Daro­
minie 4) w Kleczanowie, 5) w Jurkowicach, 6) w Ko­
narach, 7) w Sulisławicach, 8) w Osieku, a) w Szcze­
ce, 10) w Wiśniowej i w Samborcu. 

Projektowany kurs w Slupczy, nie odbył się 
z powodu wszczęty h już robót polnych Kursów wy­
słuchało zgórą 900 rolników. 

Kursy ze względu na ich krótkotrwałość nie 
mogły rolnikom dać wyczerpujących wskazań z cało­
kształtu wiedzy teoretycznej i praktycznej pracy na 
roli, bowiem na to trzebaby poświęcić nie jeden 
dzień wykładów, lecz przynajmniej sto. To też O. 
T. O. i K. R. w programie kursów pragnęło jedy­
nie zorjentować rolników w całokształcie ogólnych 
warunków pracy w rolnidwie i istniejących możli­

wości walki ze skutkami drugotrwałego kryzysu 
ekonomicznego oraz v.:skazać im istniejące dziś 
drogi do utrzymania produkcji na poziomie dotych­
czasowym, drogą wykorzystania wewnętrznych, do­
tychczas zaniedbanych. źródeł energji potencjalnej 
gospodarstw. 

Gorące dni Rady Miejskiej 
Sandomierza. 

ROZGRYWKA. 
Pospólstwo sanjomierskie zdawna zezem pa­

trzało na patrycjuszy, zdawna krzywiło się na wi­
dok ich bogactw, oburzało na krętactwa w gospo­
darce miejskie i nieraz występowało do króla prze­
ciw Panom Radzie miejskiej. Wystąpienia takie 
były przecież naogół rzadkie, gdyż communitas by­
ła cierpliwa i atakowała dopiero wtedy, gdy rajcy 
za bardzo przeholowali w nie liczeniu się z ogółem 
miasta; najczęściej kończyla się gadaniną przy szkle­
nicy wina, kieliszku palonki, kuflu piwa no i na ki­
waniu palcem w bucie. Ślady tego oporu, cechują­
cego próżniaków i ... biedaków, spotykamy czasami 
nawet tam, gdzie najmniej moglibyśmy śię ich spo­
dziewać: w "Regestrum exactionum regalium civilium­
que" (Wykazie podatków królewskich i miejskich) 
z 1. 1587 - 94 pisarz ówczesny wylał swą gorycz 
przeciw. uciążliwości podatków w takim wierszu: 
Cr.ięsskass tho ubogiemu z oczu wycziskuie 
Placz(,) łzy dobrze niekr'wawe(,) ono przythyskuie 
Urząd odday podwodne(,) a on w swey kaleczie 
Taki nosi dostatek iako sami wieczie 
Zonka placze chudzina(,) patrzaiąc na dzieczi 

Na kursach wygłoszone były odczyty na następu­
jące tematy: 1) "Ogólna sytuacja w rolnictwie oraz 
wytyczne pracy w dobie obecnej" - p. inź Adam 
Bacia. 2) Najważniejsze zagadnienia organiza(!ji go­
spodarstw - p. Jan Trębski. 3) Higjena zwierząt 
i pomoc w nagłych wypadkach - p. Dr A. Nama­
czyński. 4) Nowoczesne metedy zakładania i pielęg­
nowania sadów - p. M. Michalak. 

Na tematy poruszone w niektórych miejscowo­
ściach wywiązywała się b. rzeczowa i ożywiona 

dyskusja, świadcząca i dużem wyrobieniu społecz­
no-zawodowem rolników w pow. Sandomierskim. 
Miejscowości te to: Wilczyce, Goźlice, Kleczanów 
Sulisławice. W innych miejscowościach, choć dys­

kusje były b. żywe, wyczuwało się dość silne z dener­
wC'wanie rolników z powodu ciężkich dziś warun­
ków pracy na roli i niemożności wywiązywania się 
z obowiązków i ciężarów gospodarczych. Nastroje 
te niestety miewały podłoże nietylko okoliczne, co­
byłoby uzasadnione obecną ciężką sytuacją gospo­
darczą, lecz wypływały często w wyraźnych tenden­
cyj odśrodkowych, co świadczyłoby o braku koniecz­
nej dziś w śród rolników wytrwałości i uporu do 
walki o poprawę warunków egzystencji na drodze 
pracy twórczej i wysiłku zbiorowego. 

Stwierdzić jednak należy, że przyczyny tych 
nastrojów mają raczej źródło w nerwach i żołądku 
nie w mózgu, bowiem w południowo - zachodniej 
części powiatu wskutek niskiego stanu kultury roJ­
nej i braku organizacji, Jos wielu rolników godny 

Sercze z nieboząteczka dobrze nie wyleczci 
Tu pobory gwaltowne, thu strawa uboga 
Tak ścisnela(,) na rynek aze przykra droga. 
Cziążamy barzo muchy(,) a bąki miyamy 
Choć widzim(,) ze pan panem(,) ubogich nie znąmy 
Czosz czynić(?) then zly nałog tak nas poholdował 
Bogatsze przeminąwszy(,) ubogie popsował. 

W najbliższych po pożarze r. 1612 latach miar­
ka nieprawości panów radziec sandomierskich prze 
brała się: miasto wystąpiło do króla przeciw Radzie 
Wkiedy zaczął się proces, nie wiemy, gdyż akta, za: 
chowane w Archiwum miejskiem Sandomierza, nie 
mówią o tern, mamy jednak dekret królewski, wy­
dany w tej sprawie w r. 1618 w Warszawie po zba­
daniu rzeczy na miejscu przez komisję królewską. 

Wyrok ten jest ciężkiem oskarżeniem dla gos­
podarki panów radziec. Wprawdzie obiedwie stronie 
odwołały się ze względów formalnych od tego wy­
roku i chociai: radcy zdobyli pewne złagodzenie sank­
cyj, przecież osnowa pierwszego i wtórego osądów 
nie różnią się od siebie ani treścią ani powagą win,. 
któremi Rada grzeszyła. 

Powodem do apelacji była nieobecność staro­
sty sandomierskiego, który widocznie wolał nie braĆ 
udziału w komisji i wycofał się z niej, wyznaczyw­
szy na swe miejsce zastępcę. Czy Rada, broniona 
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st pożałowania. Stan ten, śmiało stwierdzić można, 
wać będzie wśró~ rolników dotąd, póki nie zro­

ieją oni sami, że jedynie na drodze silnej organi­
i zawodowej i powszechnej oświaty rolniczej 

mogą dla siebie lepszy byt i znośniejsze 

B 

Wiadomości 
z MIASTA. 

Urząd Skarbowy w Sandomierzu podaje 
m dla wiadomości płatników podatku gruntowego, 
termin płatności I raty tego podatku za rok 1933 
ływa z dniem 30 kwietnia r. b. i że w razie nie­
zczenia należności tego podatku w oznaczonym 
żej terminie przeci wko opieszałym ptatnikom 7.0-

ną wdrożone bezwłocznie kroki egzekucyjne, co 
owoduje naliczenie prócz kar za zwłokę również 

acznych kosztów egzekucyjnych. 
Ptatnicy winni przeto we własnym interesie 

łacić przypadający tytułem I raty za 1933 r. 
datek gruntowy. 

Ze swej strony dodajemy, iż naprawdę nie na· 
y zwlekać z wpłatami podatków we własnym in­
esie płatników. kary bowiem są za dobrze nam 
zystkim znane. 

Z Kasy Chorych. Dekretem P. Ministra Opie­
ki polecznej został ustanowiony z dniem 1 kwietnia 

ed sądem przez nob . Andrzeja lanockiego, liczyła 
te starosta będzie jej bronił, czy też to była tylko 

kulka" do apelacji, a powodem byjy wysokie 
t.fy, grożące rajcom, trudno osądzić. Trudno leż 
po iedzi~ć, dlaczego miasto, bronione przez nob. 
M cina Swieżyńskiego, odwołuje się od wyr ku. 

Nie sposób dosłownie podawać orzeczenia Są­
d omisarskiego. za długie to,-ograniczmy się wi~c 
ty o do streszczenia tego aktu (f. 396 i następne) 

Wyrok zaznacza na wstępie, że gdyby nawet 
z dochodzeń okazało się, że dochody miejskie byly 
wyższe, niż je wykazuje Rada, a wydatki byly niż· 
S niż to w wykazach podano, to przecież magI-
k t może wobec starosty sandomierskiego, wobec 

ow i pospólstwa zaprzysiąc prav. dziwość pozy­
cyj i że nic sobie nie przywłaszczył, że wszystko 
uczciwie zapisał, nic nie ukrył z dochodów, a wy­
dat ów nie zwiększył; gdyby zaś okazało się, że 
któ y z tych gospodarzy magistrackich coś z pienię-

miejskich miałby u siebie, to majątek jego ule­
,. konfiskacie na rzecz miasta. Żeby zaś w przy­
sd ści nie było omieszkania w trosce o bezp ieczeń­

o zbrojne Sandomierza, tedy dochody mie jskie, 
re mają osiągać rocznie zł. 1870, \\ inny być dzie­

na trzy części. Dwie części mają pójść na re­
acje miejskie, a więc na poprawienie zniszczone-

r. b. Komisarzem Zarządzającym Kasy Chorych w 
Ostrowcu pan Józef Helbrecht, b. inspektor pracy 
w Radomiu. 

Zarząd Kola Związku Rezerwistów R.P. 
w 5a'ldomierzu komunikuje, iż w sprawach Związku 
udzielają informacyj codziennie w godzinach od 10 
do 13 w lokalu Starostwa p. p. Inż. J. Skalski i M. 
Homola. 

Ze szkoły powszechnej. Realizując zamie­
rzenia zaprowadzenia w szkole powsz. męsk o w San­
domierzu hodowli jedwabników, w dniu 5.IV b. r. 
zasadzono obok szkoły 20 drzewek i krzewów mor­
wowych. Drzewka powierzone zostały opiece PflSZ­

czególnych klas, które dokonały zasadzenia drzewek 
pod kierunkiem ogrodnika miejskiego, w obecności 
p. o. kierownika szkoły. 

Zakończenie Kursów dokształcających 
n a tereni~ 2 p. p. Leg. Staraniem Koła Przyja­
ciół Żołnierza w Sandomierzu odbywały się w mie­
siącach zimowych Kursy dokształcające 1, 2, i 3·go 
stopnia dla żołnierzy. Na kursach uczyli nauczyciele 
wszystkich zakładów naukowych naszego miasta, 
a mianowicie: pp. H. Banasiówna, W. Bełcikowska 
Domagała, K. Kozikowski, M. Makowska, J. rill, 
Dr. S. Sobolewski, ks. Wł. Stępień, J. Tarnawska, 
Z. Zwolska. 
W dniu 9 b, m. odbyło się uroczyste zakończenie 

kursu w świetlicy żołnierskiej. Obecni byli: Do\\ ód­
ca pułku p. płk. de Laveaux z Korpusem Oficerskim 
oraz przedstawiciele władz i społeczeństwa. Do ze-

go przez pożar ratusza, dróg i mostów, oraz pro­
wadzenia czynności prawnych, trzecia zaś część do­
chodów ma iść całkiem na reperacje murów miejs­
kich, kupno dział, prochu, kul i innych narzędzi , 

potrzebnych do obrony miasta. 
Aby uniknąć w przyszłości rozpraszania do­

chodów miejskich, ma się odbywać w pierwszy dzień 
po Trzech Królach zebranie ~ześciu mężów od ce­
chów i dwunastu od pospólstwa, przed któremi w 
obecności uT7.ędu starościński go magi~tr· t ma się 

wyliczyć z dochodów i wydatków, a to pod grozą utra­
ty urzędu i karą 1000 grzywien, (wyrok z apelacji 
zmniejsza tę kwotę do 100 gnywien), które pójdą 

w połowie na uzbro jenie miasta a w połowie na 
rzecz grodu. Wydatki i dochody mają być sporzą­

dzone w dwóch egzemplarzach, przechowywanych 
u dwóch naipewniejs~ych członków tomisji rewizyj 
nej. Co rok sprawozdanie gospodarcze musi być 
złożone przez magistrat i zaprzysiężone na praw 
dziwość danych wobec starosty i deputatów od ce­
chów i pospólstwa. 

R. Kose/a. 
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branych przemawiali: Prezes Tow. Przyjaciół Żołnie­
rza" p. Dr. Polanowski - starosta sandomierski pod­
kreślając konieczność współpracy społeczeństwa cy­
wilnego z wojskiem, p. płk. de Laveaux podzięko­
wał gronu nauczycielskiemu za pracę, zaś inspektor 
p. W. S. Laskowski mówił o znaczeniu nauki dla 
każdego człowieka i zwrócił się z apelem do żołnie­
rzy, aby w pracy nie ustawali, lecz zakres nabytych 
wiadomości starali się utrwalić i rozszerzyć. Na za­
kończenia jeden z żołnierzy · kursistów w serdecz­
nych słowach złożył podziękowanie tak organizato­
rom kursów jak i nauczycielstwu. 

Praca w Związku Zjednoczonej Mlodzie­
ży Województwa Kieleckiego. Jednem z bar­
dzo ważnych zagadnień naszego życia jest odpo­
wiednie zorganizowanie pracy wśród młodzieży wiej­
skiej. Praca ta musi być w ten sposób przedstawio­
na, by na wsi wychować rolnika-obywatela, przy­
wiązanego do swego Państwa, kochającego swą Oj­
czyznę i gotowego dla poświęceń dla Niej. 

Praca taka może się odbywać tylko w atmo­
sferze wolnej od namiętności politycznych i szowi­
nizmu :partyjnego. Taka właśnie praca jest celem 
zwiąZKU Zjednoczonej Młodzieży Województwa Kie­
leckiego. 

O ile chodzi o powiat · sandomierski praca ta 
w ostatnim roku znacznie posunęła się naprzód 
i zyskuje sobie uznanie wśród młodzieży wiejskiej. 

W obecnej chwili istnieje na terenie powiatu 
dobrle zorganizowanych i czynnych 31 Kół, a ilość 
członków dociągła cyfry 800. Do konkursów gospo­
darczych Związku Zjednoczonej Młodzieży zgłosiło 
'16 zespołów, urządzono kilku świetlic i załoźono 

kilka chórów. 
W dniu 9 kwietnia odbył się zjazd przedsta­

wicieli Kół z całego powiatu, na który przyby lo 80 
delegatów. Na Zjeździe był obecny przedstawiciel 
Głównego Zarząd z Kielc. Zjazd powitał starosta 
sandomierski p. Dr. PoJanowski, poczem przemawiali 
przedstawiciel Głównego Zarządu, oraz inspektor 
szkolny p. Laskowski. Przewodnictwo Zjazdu spra_ 
wował p. Zygmunt Hatt, kierownik szkoły w Daro_ 
minie. Po złożonych sprawozdaniach przez dotych­
CZASOWy zarząd, oraz przedstawicieli poszczególnych 
kół dokonano wyborów nowego zarządu, w skład 
którego weszli: p. Leopold Żuber-kierownik szko­
ły z Gór Wysokich, jako prezes, zaś jako członkowie 
Zarządu: pp. Jan Świgoń, Zygmunt Hatt, Jan Broś, 
Stanjsł~wa Stypówna, Władysław Teter i Walenty 
Ciźla. 

Dajemy głos! 
o higjenę szkoły w Klimonłowłe. 

Na temat dziecka i szkoły istnieje wiele pięk­
nych porównań, najpiękniejszem jednak jest okreś­
lenie podagoga nauczyciela, iż dziecko jest roślinką, 
a szkoła ogrodem. Rodobnie jak ogrodnik, który 

chciałby, aby w jego ogrodzie słonecznym, dużym 

i pięknym wszystkie rośliny były zdrowe, dorod ne 
i niosły ludziom pożytek, powierzone naszej pieczy 
maleńkie d7.ikie roślinki staramy się wykształcić za· 
równo pod względem duchowym, jak i fizyczny m, 
pamiętając, że w zdrowym ciele silny duch zwykł 

obierać sobie siedlisko. Aby zatem dziecko było 

silne i zdrowe musimy mu stworzyć odpowiednie 
warunki w szkole. Niestety, jakże mało szkół pOl>Z' 
czycić się może słoneczną atmosferą zdrowia o ja. 
kiej marzył Frobel dając szkole miano ogrodu. Zaj· 
rzyjmy na chwilę do przybytku wiedzy w Klimon' 
towie. Korytarze i klasy toną w tumanach ku T7.u 
powstałego z drewnianych podłóg nie powleczonych 
pyłochłonem, Nie pomaga kilkakrotne zamiatanie 
i polewanie wodą w ciągu dnia, kurz zwycięsko u· 
nosi się w powietrznu i wdziera się w wątle płuca 

dzieci drwiąc sobie z najelementarniejszych zasad 
higjeny. Czy komisja sanitarna z opieką lekarską na 
czele nie zechciałyby zainteresować się stanem zd ro· 
wotnem dziatwy szkolnej w tutejszej szkole? Sądz~, 

że sprawa jest zbyt poważna, aby można było przejść 

nad nią do porządku dziennego. Wszak dzieci są 
przyszłością narodu i społeczeństwo musi wglądnąć 

w warunki, w jakich przebywają młodzi obywatele. 
którym szkoła ma dać tężyznę ducha i ciał.a. Głos 

1100-u dzieci domagających się pyłochłonu nie po· 
pozostanie chyba bez echa. Mamy nadzieję, że od· 
powiednia kwota przeznaczona w budżecie szkolnym 
na pyłochłon w najbliższym czasie będzie zużutko· 

wana na wyżej wymieniony, tak mało luksusowy, 
a tak konieczny środek przeciw rozwijaniu się bak· 
teryj . R. S. 

Kwest ja zbytu trzody 
Chlewnej. 

Kwest ja ta w pow. sandomierskim nie jest n O' 

wością. P odejmowane bowiem były niejednokrotnie 
próby zbytu trzody z powiatu bądź bezpośrednio 
do fabryk przetworów mięsnych, bądź do większych 
ośrodków zbytu. Niestety próby dotychczasowe za· 
wodziły i kwest ja pozostawała do ostatnich czasÓW 
otwartą. Z jakichże, powodów spotykają rolników, 
w każdej z zasady racjonalnej i celowej akcji zawO' 
dy? W pierwszym rzędzie z powodu braku zrozU' 
mienia c~ l o N ści danej akcji i braku wytrwałości t.j. 
warunków niezbędnych dla prowadzenia każdej pró­
by zmierzającej do wyłamania się z tradycji i sta' 
rych przyzwyczajeń, jest to objaw b. smutny i tra' 
giczny bo marnuje niepotrzebnie część wysiłkóW 
tych ludzi, którzy pragną posunąc naprzód życie 
rolnicze. 

Jak stoi kwest ja zbytu produktów przez rolni, 
ków wszyscy zdają sohie z tego sprawę. 20-30 pre. 
wartości towaru lo zysk pośredników. Nic więc 
dziwnego, że ci mając w swych rękach takie złoto· 
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dochodów nIe łatwo zgodzą się na poz~ 
e ich tego źródła. Wszelkie więc próby unieza~ 

się rolników od faktycznego ich monopolu 
_'JI"."aĆ gotowi z wszelką energją i namiętnością ' 

szczędząc na ten cel osobistych wysiłków, ka­
w i prowokacji. Rzecz iasna lecz dla większo­

rolników jednak niezrozumiała i trudna do po­
a. Pośrednik zna doskonale swą ofiarę - produ­
ta i jego nieskomplikowaną umysłowość, przytem 
zmysł kupiecki wlot ocenia sytuację i organi­
kontrakcje w stosunku do swego konkurenta 

ym wypadku spółdzielnię producentów lub inną 
ytucję organizującą zbyt. 
Mając do czynienia, jak powiedzieliśmy, z łat­

iernością producenta i jego nieufnością wrodzo­
do wszelkich nowości, łatv/O wygrywa walkę 

kurencyjną i powstaje panem sytualji i robi już 
wą ofiarą co chce. Mato niestety rolników w tej 

stej grze orjentuje się i dla tego wszelkie próby 
any stanu rzeczy na gruncie organizacji zbytu 
cy rolników-zawodzą. Ponieważ jednak przysło­

mówi, że świat należy nie do odważnych, a do 
rzymałych, znajdują się od czasu do czasu tacy, 
rzy przez wytrwałość pragną dojśc do celu. Do 
h należy powiatowa organizacja rolników, która 
ed kilku tygodniami zainicjowała spędy trzody w 
domierzu, celem bezpośredniej sprzedaży towaru 
fabryki przetworów mięsnych w Dębicy , 

Na pierwszym spędzie 'w dniu 23 marca ro)ni­
uzyskali za przywiezione sztuki po 8 gr. więcej 
1 kg. żywej wagi. Przez ten fakt ceny płacone 
z pośredników zostały podniesione. Na drugim 

dzie ceny "Dębicy" również "biły" c nę handla­
prywatnych o 5 do 8gr. na kilogramie. Z tego 
odu w kartelu pośredników powstał alam i za­
a się walka o utrącenie z rynku niewygodnego 

kOd urenta. Na ostatnim (trzecim) spędzie akcja 
handlarzy powiodła się o tyle, że części rolników 

sprzedała ~,Dębicyn przywiezionych sztuk w 0-

et iwaniu wyźszych cen obiecanych im przez tych 
tnich. Oczywiście zawiodą się, gdyż rzecz po­

~a tylko na słowach. Najbliższa przyszłość wyka­
czy rojnicy zdolni są do walki z pośrednictwem 

tego z.ależeć będzie kontynuowanie spędów. 
ieważ akcja ta może dać dodatnie rezultaty tyl-
w wypadku przyprowadzenia na spęd najmniej 
sztuk, zgodnie z warunkiem postawionym przez 
ębicę" - ta ostatnia organizować będzie zakup 
dy po uprzedniem zadeklarowaniu przez rolników 
dany spęd tej ilości sztuk (30) 

Rolnicy zainteresowani regularną sprzedażą 
ody chlewnej do fabryki bekonów winni w każdy 
niedziałek deklarować ilości sztuk na sprzedaż 
biurze Ok. T-wa Org. i K. R. gdzie otrzymaią 
zerpujące dane i bieżącą cenę. 

A. B. 

Sandomierz, dnia lT.IV 1933 r. 

Zarząd Powiatowego Związku Strzeleckiego 

w Sandomierzu. 

L. 51'33 
Do 

Zarządów Kół Przyjaciół StrzeLca i 

Zarządów Oddziałów Związków Strzeleckich 

Żeńskich i Męskich 
w pow. Sandomierskim. 

Z okazji nadchodzących Świąt Wielkiej Nocy 

Powiatowy Zarząd Zw. Sfrzel. przesyła tą (drogą 

wszystkim Członkiniom i Członkom iaknajlepsze 

życzenia świąteczne, pragnąc tem samem dać wyraz 

ścisłej łączności wzniosłej i szlachetnej idei i pracy. 

Sekretarz: Prezes Pow. Z. S. 
H. Chwist. H. Heynar 

Z życia naszych instytucyj 
społecznych. 

T-wo Resursy w Sandomierzu . Dnia 24 
marca odbyło się doroczne Ogólne Zebranie Resur­
sy. Wybrano na niej nowy Zarząd. który podzielił 
pomiędzy siebie czynności w sposób następujący: 

Prezesem został p. Henryk Heynar-zastępca staro· 
sty, vice prezesem p. Kwiatkowski-naczelnik y, ię­
zienia, sekretarzem p. Antoni Wierzchowski, I'kar­
bnikiem p. Wira Zającówna - referent Sejmiku, po­
nadto do Zarządu weszli pp. Franciszek Mańkiewicz 
Marjan Prochowski, Dr. Tadeusz Pracki, Bolesław 

Zarzycki, Stanisław jaroń. 

Oddział Sandomierski Polskiego Tow. 
Krajoznawczego. Dnia 9 b. m. odbyło się dorocz­
ne Walne Zebranie członków w lokalu po b. poczcie 
w Ratuszu. Obecnych było 29 osób. 

Ze zprawozdania Zarządu dowiedzieliśmy się, 
iż praca w Towarzystwie Krajoznawczem w roku 
1932 szła głównie w dwóch kierunkach: gromadze­
nia zbiorów i budowy domu wycieczkowego. Ta 
ostatnia sprawa wywołała ożywioną dyskusję, w re­
ruI tacie której zebrani jednogłośnie akceptowali bu­
dowę. Do Zarządu i Komisji Rewizyjnej powołano 
przez aklamację te same osoby, które hyły wyloso­
wane. 

Oddział Tow. Krajoznawczego w tym roku ob­
chodzi 15-to lecie swej działalności i zamierza ucz­
cić tę rocznicę łącznie z otwarciem domu wyciecz­
kowego. a przy tej sposobności napiszemy coś nie­
coś więcej o jego działalności. 
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Dział urzędowy. 

Starosta Powiatowy 

Sandomierski 

L. Apr. 3/16/33. 

Sandomierz, dn. 8/4 1933 r. 

Na zasadzie rozp. Mim. Spr. Wewn. z dnia 

29/X 1929 r. Dz. Ust. Nr. 81 poz. 507, oraz po za­

sięgnięciu opinii Komisji do badania cen, ustana-

wiam następujący 

C E N N I K 

Kiełbasa zwyczajna. 
krakowska 

Kiszka pasztetowa 
Boczek wędzony 

" 
gotowany 

Salceson. 
Szynka 
Baleron 
Rozmaitość. 

Nogi . 
Kości 

Mięso wołowe. 

" " 
koszerne 

Cielęcina. . 

za kg. 2.- " 
2.20 " 

" 2.- " 
1.80 

" 
" 2.20 " 
,$ 2.-

" 
" 

3.-' " 

" 3.- " 
n 2.40 " 

" 
.25 " 

" 
.28 

" 
,; .80 " 

" 1.00 " 

" .70 " na niżej podane artykuły p. p. obowiązujący na te­
renie tyt. powiatu od dnia 9 kwietnia br. aż do od­

wołania. 

Słonina 

Sadło. 

Smalec 

za klg. 2,- zł. 

Winni żądania lub pobierania cen wyższych od 
wyznaczonych ulegną karze w myśl art. 4. i 5 roz p, 
Prezydenta Rzplitei z dnia 31 /8 1926 r. Dz. Ust. R. p'. 

Schab (mięso wieprzowe) 
Żeberka . . . . . . . 

?' 1.90" 
" 2.30" 
" 1.40" 
" 1.40" 

Starosta: 
Dr. L. Polanowski. 
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I 
I DRUKARNIA "NOWOCZESNA" 

W SANDOMIERZU, U{L. OPATOWSKA 15, TELEFON 53. 

WYKONYWA ROBOTY: DZlEŁOWE, ILUSTRACYJNE, AKCYDENSOWE, 

CENNIKI I KATALOGI ILUSTROWANE, KSIĘGI, HANDLOWE, BILETY 

WIZYTOWE, ZAPROSZ. ŚLUBNE l INNE W ZAKRES DRUK. WCHODZĄCE 
PO CENACH KONKURENCYJNYCH. 

POSIADAJĄC WIELKI WYBÓR BARDZO GUSTOWN)'CH CZCIONE~ 
ORAZ ZESPÓŁ WYKWALlFIKOWANYCH PRACOWNIKÓW, ZADOWO-I LlĆ MOŻE WSZELKIE WYMAGANIA KLIENTELI. I 

IillIIllEIIllIIiIMilIIIIIM1IIiIIIiiEIilIiIliJi11IiIliI,. IlIIB lllliliiilliilllliiHiilIIIiIHiiillliillllilIlIliE1li1luMmllltl&iiilliilHIiIllIilHililllllllllllliHliiilliiHlilllliNIiIII 

Warunki prenumeraty: rocznie 12 zł., półrocznie 6 zło, kwartalnie zł. 3.00. Numer poiedyńczy 25 gr. 

Ceny ogłoszeń: cała strona 60 zł., pół strony 40 zł., ćwiartka 20 zł. Ogłoszenia drobne za wyraz 10 gr, 

Redakcja zastrzega sobie prawo dokonywania zmian IV nadesłanych artykułach. Artykuly i korespondencje do druku należy pisać 

tylko po jednej stronie. Rękopisów nadesłanych uje zwraca się. 

Redaktor: Józef PieŁraszewski. WYDA WCA: Wydział Powiatowy Sejmiku Sandomierskiego. -
Drukarnia .. Nowoczesna" w Sandomierzu. 




